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Przegląd1 polityczny.
Pokazuje  się coraz więcój, że to, co 

nazy wano w W iedniu „krachem i tóm 
“  dm uważano za katastrofę chwilowy 
» f c \ e . t  w tóm znaczeniu „krachem ale 
D o w o l n y m  powrotem do normalnego stanu
K n o m ic z n e g o .  zwichniętego na korzyść 
stolicy przez system centralistyczny. Wie 
ded rósł nienaturalnym sposobem : dzis
upada najnaturalniejszym. Ludność jego 
powiększała się w miarę wzbogacania siigs 
miasta: dziś ludność jego zaczyna zmniej­
szać się w miarę upadku mate.jalnego.

Przed rokiem  jeszcze pieniądz leżał: w 
W iedniu na u licach —  trzeba s i ę  było  
tylko schylać i podnosić g o : dziś dzien­
niki w iedeńskie ze zgrozy p o w ta rz a j  

uspokaj ją c e u daty urzędow e, ze „nie 
L i m ę  więcój ludzi b e z u t r z y  o, a- 
n i a  w W iedniu, jak tylko 20,000.

Tylko  20,000 liczy policja i magistrat 
ci jednak są zupełnie bez zatrudnienia 
i bez Chleba. Jeżeli taka  jes t  s tatystyka 
urzędowa, śmiało dodać można d-ug.e
tyle a może d w a  razy tyle ludzi żyjących 
z dnia na dzień i zarabiających ciężko 
zaledwie na chleb powszedui. . . . .

W  takiśm  położeniu trzeba podziwiać 
prasę centralistyczną, że z takim spoko- 
jem  zbija niepokojące wieści Vaterlandu 
o gotujących się zamieszkach robotni­
czych; trzeba podziwiać cynizm N . f r .  
Presse, k tóra  powiada, że robotnicy me 
robią  rewolucji, kiedy Bą głodci ale tylko
wtedy, kiedy są syci i dobrze się mają 

Nie życzymy zaprawdę Austrji dzisiaj 
niepokojów w ewnętrznych; wiemy, że 
ruchy takie są zaraźliwe i me mogą nigdy 
mieć dobrych następstw : ale rząd nie po 
winienby dać się uśpić lekkomyślnetni 
deklamacjami prasy centralistyczne, nie- 
tylko Wiedeń, ale i monarchja cała łatwo 
pokutowaćby mogła za grzechy polityk, 
centralis tycznćj; rząd powinien całą uwa 
gę swą zwrócić na powstający pauperyzm 
na  b r l k  produkcyjnćj pracy i na brak 
chleba nietylko w Wiedniu, ale i po pro 
w incjach; teraz jest czas, aby na wszyst­
kich punktach państwa wziąć się do ro­
b ó t  koło kolei żelaznych, koło dróg pan 
stwowych 1 krajowych. Nie ma innego 
sposobu zaradzenia nędzy i zapobieżenia 
większemu jeszcze złemu.

Owe obiecane przez rząd kasy  zalicz­
kowe d z i ś  przychodzą za późno. N i e  
b ę d ą  o n e  m i a ł y  j u ż  g d z i e  l o k o ­
w a ć  s w y c h  p i e n i ę d z y .

Komu bowiem możnaby było pomódz 
jeszcze przed pół rokiem, temu dzisiaj 
wszelka pomoc przychodzi za pózoo. to 
zaś przetrzymał „kracbu i kryzys nau 
sow ą, ten dzisiaj na 8 %  pożycza nie 
będzie, bo  nie wiedziałby, na co dzisiaj 
obrócić te stosunkowo drogie .Pier’' | ^ ze' 
które  z d n i e m  I go s t y c z n i a  r ‘
musiałby kasie zaliczkowćj zwrócić.

Jeżeli więc rząd  rzeczywiście chce za- 
pobiedz nędzy, nie pozostaje mu nic m- 
nego, j a k  największą cztjść tych pienię­
dzy obrócić na cele produkcyjne, a mia­
nowicie na budowę dróg i komunikacji 
wszelkich, na koleje żelazne, regulacje 
rzek  i t. p.

Tylko prędkióm rozpoczęciem podo­
bnych robót równocześnie n a  różnych 
punktach, w różnych okolicach i krajach 
monarchji rząd pokazałby, że pojmuje 
zadanie swoje w obecnćj chwili, a obo 
wiązkicm namiestników i szefów politycz­
nych władz jest dzisiaj, dostarczyć rzą­
dowi wskazówek w tój mierze, wykazać 
cała grozę połoź nia, wskazać gdzie i j a ­
k ie 1 roboty publiczne rozpocząćby nale­
żało ; przedewszystkiem zaś jest to zada 
niem posłów i reprezentacji państwa, aby 
w tym kierunku parła rząd do jakiejś 
zbawiennćj akcji.

Uchwała wydziału wyznaniowego, aby 
rozprawy jego zostały zachowane w taje­
mnicy, znajduje w prasie wiedenskiój ró ­
żne ocenienie. Niektóre dzienniki, jak 
Taablatt, oburzają się na tę  uchwałę; gdy 
tymczas m Pressy usprawiedliwiają tako 
wą. W ydział będzie tylko ogłaszał pro 
tokóły weryfikowane swych posiedzeń, w 
których zam eszczane będą  wnioski człon­
ków 4  uchwały wydziału.

Uwięzienie arcybiskupa Ledóehowskie- 
go stanowi dziś główny przedmiot dys­
kusji we wszystkich dziennikach. Dzień 
niki liberalne pruskie i wiedeńskie są w 
nie małym kłopocie. Ustawodawstwo k o ­
ścielne pruskie (majowe) zostało sprowa­
dzone ad absurdum. O rzeka ono kary  
pieniężne na biskupów stawiających opór 
ustawom państwa, a w razie niemożności 
płacenia, ustanawia więzienie odpowie­
dnie wysokości nałożonćj kary piemężnćj. 
Tymczasem na arcybiskupa Ledóchow 
skiego tyle już nałożono k a r  pieniężnych, 
że gdyby takowe miał odsiedzieć, m u­
siałby jak ie  25 la t  zostać w więzieniu. 
T a k i ć j  zaś kary nawet ustawy majowe 
nie mogłyby zamierzać przeciw b isku­
pom, stawiającym opór nowemu porząd 
kowi p raw nem u.— jakiemiż bowiem k a ­
rami karanoby wtedy rozbójników i zwy­
kłych zbrodniarzy ? Słowem, połowiez- 
ność i niedostateczność nowego ustawo­
dawstwa wyznaniowego pruskiego, oka 
żuje się teraz w całej swój niepraktycz 
uośei. Je s t  tu system policyjny i absolutny 
zastosowany do kościoła ka to lick iego . 
edy tymczasem przeciw uzurpacjom hie­
rarchii kościelnój walczyć należy środka­
mi wcale innemi. Tylko gruntowna zm ia­
na stosunku państwa do kościoła na za 
sadzie wolności kościoła w wolnóm pań­
stwie, n a  zasadzie tego „komunału La- 
vourowskiegou, jak to  niektóre pisma n a ­
zywają, uwolni państwo od wstrętnej kon­
troli policyjnój nad kościołem — i uwolni 
od potrzeby orzekania długoletnich kar  
więziennych przeciw biskupom, którzy 
ostatecznie tyle tylko przewinili, źe byli 
biskupami i pełnili urząd swój w mysi 
przepisów kościoła. Jes t  to fałszywe po­
łożenie państwa wobec kościoła,^ które 
prędzój czy późnićj ustąpić musi innemu 
porządkowi rzeczy, innemu zupełnie sto­
sunkowi państwa do .kościoła, to jest ta ­
kiemu, aby kościół miał zupełną swobodę 
w obrębie z w y k ł y c h  ustaw państwa, 
w obrębie tych samych ustaw, które obo­
wiązują każdego obywatela państwa, ale 
zarazem aby tak  był postawionym, aby 
używanie tćj s w o b o d y  nigdy me mogło 
szkodzić celom państwa, a b y  p o m i m o  
c a ł ć j  s w ó j  s w o b o d y  kościół me 
m ó d  paraliżować cywilizacyjnój pracy 
państwa na polu wychowania publicznego, 
na polu instytucji małżeństwa i innych 
tym podobnych urządzeń politycznych.^

Po kościołach  katolickich L ondynu wię- 
kszój części djecezji westm insterskiój od­
czytane zostało 1 b. m. pism o arcybisku­
pa M anninga, w któróm prałat ten za złe  
bierze katolikom  m ityng odbyty dla w y­
rażania sym patji dla N iem iec w w alce ich  
z k ościo łem ; w szystk ich  ty c h , którzy  
brali w nim udział, nazyw a współwinnym i 
tyraDji w prześladowaniu w olności sum ie­
nia. A rcybiskup w zyw a dalój katolików  
na piątek (dz ś) do St. Jam es H all, ażeby  
tam zgubne dla obyw atelskiego i religij­
nego spokoju doktryny prześladowania  
potępić, a rów nocześnie w yrazić sym patję 
dla prześladowanych.

Korespondencje „Kraju“.

wiązania w ydziału  teo logicznego na uni­
wersytecie w Insbruku z upływ em  bieżą­
cego roku szkolnego, ożyw iła  niespodzia­
nie spokojny przebieg dotychczasow ych  
obrad w wzm iankow anym  w ydziale, któ  
re przeważnie ograniczały się  do zaokrą  
glenia pojedynczych  cyfr i pozycyj w 
budżecie na rok b ieżący. Sprawa w ydzia­
łu  teologicznego na uniw ersytecie insbruk  
skim  ciągnie się już w radzie państwa 
od przeszło lat lÓ c iu ; po k ilkakroć sta  
wała się ona przedm iotem  burzliwych  
dyskusyj tak w pełnój izbie jak  i w w y  
dziale budżetow ym , który dotychczas z 
najw iększą ty lk o  n iechęcią  li dla w zglę  
dów form alnych uchw alał k w otę prelimi 
nowftD^ dla tego fakultetu w etacie roi 
nisterstwa ośw iaty, a od pierwszych za­
wiązków  parlam entaryzm u austrjackiego  
podnoszono zaw sze w  reprezentacji pań  
stwowój naglącą potrzebę zupełnój reor­
ganizacji tegoż fak u ltetu , który pozba 
w iony w szelk iego w pływ u i nadzoru ze 
strony w ładzy państwowej a obsadzony  
w yłączn ie przez profesorów stow arzysze­
nia Jezusow ego, m ianowanych przez pro­
w incjała ich  zakonu, sta ł się ogniskiem  
doktryn i propagandy jezuickiej.

J a k  wiadomo, wykluczył p. Strem ayer 
profesorów będącego w mowie fakultetu 
na mocy reskryptu  ministerjalnego z dnia 
27 lipca 1872 r. z senatu akademickiego 
uniwersytetu insbrukskiego i pozbawił ich 
jako niemianowanych przez państwo p ro ­
fesorów prawa piastowania godności a k a ­
demickich, które to rozporządzenie spo 
wodowało znane owe skandaliczne sceny 
w sejmie tyrolskim, którego klerykalna 
większość nie chciała przyjąć ślubowa­
nia ówczesnego rek tora  uniwersytetu ins­
b ruksk iego , posiadającego głos wirylny 
w sejmie tyrolskim, jako  obranego re 
ktorem tylko przez świeckie fakultety z 
wykluczeniem profesorów wydziału teolo­
gicznego.

Reskrypt ten odwołanym został atoli 
przez p. S tremayera późniejszóm rozpo­
rządzeniem ministerjalnóm wydanem w u- 

: biegłym roku a niedawno temu nastąpi 
| ła  — ja k  ogólnie w ia d o m o — z inicjaty- 
! wy p. Stremayera nominacja nauczycieli 

jezuickich na wydziale teologicznym w 
Insbruku  jak o  rzeczywistych profesorów 
państwowych, stojących na równi z p ro ­
fesorami innych wydziałów.

W ten sposób chciał p. S tremayer za 
łatwić chwilowo całą tę sprawę i zmusić 
oo. jezuitów do złożenia przysięgi na u 
stawy zasadnicze państwa, którą  ci atoli
  jak wiadom o —  złoży li ze znaną „re-
servatio mentalisu w myśl dotyczącój k o n ­
stytucji papiezkiój z r. 1868.

Przez przyjęcie będą  ój w mowie r e ­
zolucji na  wczorajszóm posiedzeniu wy­
działu budżetowego i uchwalenie preli 
minarza dla wydziału teologicznego w 
Insbruku  tylko do k o ń 'a  bieżącego roku 
szkolnego, wstępuje cała ta  sprawa w no­
we stadjum, w któróm prawdopodobnie 
ostatecznie załatwioną zostanie.

Sądząc po rezultacie głosowania w wy 
dziale budżetowym, w którym na 36ciu 
członków zaledwie 3ch oświadczyło się 
przeciw zaproponowanój przez sprawo­
zdawcę rezolucji domagającój się od rzą 
du rozwiązania wydziału teologicznego 

’w Insbruku  z końcem bieżącego, roku 
szkolnego, wydaje mi się bardzo niepra- 
wdopodobnóm, a b y  z konfliktu wybuchłe 
go w tój sprawie pomiędzy p. Stremaye 
rem  i libera lrą  większością wydzi*łu wy 
szedł zwycięzko minister wyznan i o- 
światy.

tycznych , łączą z blizkim przejazdem 
przez W arszawę i Królestwo cesafza au ­
strjackiego. B yć może, że car chciał tym  
razem gościowi swojemu pokazać swobo­
dniejsze oblicze stolicy polskiój, aniżeli 
je widział w październiku 1860 r., kiedy 
ostatni raz tam zawitał.

W  związku zapewne z tym  zamiarem 
rządu stoi tóż ogłoszone świeżo następu­
jące rozporządzenie warszawskiego ober- 
policmajstra: •

„W  dniu oczekiwanego, w koneu  bie­
żącego miesiąca stycznia przejazdu cesa­
rza austrjackiego — z W iednia do St. 
P etersbuiga  przez W arszawę, wszelkie na 
drodze przejazdu — odpowiednie Upięk­
szenia zewnętrzne, jako t o : wywieszanie 
z frontu domów f la g : ruskiej, składającój 
się z czarnego, pomarańczowego i białe­
go, oraz austrjackiój —  z czarnego i żół­
tego kolorów, j a k  również dywanów, m o­
że mieć miejsce.

Nadio leżeli Jego  Cesarska Mość p rze ­
jeżdżać raczy przez miasto o zmroku, to 
dozwolonóm zostaje znajdującym się 
na drodze przejazdu gmachom rządo­
wym, instytucjom publicznym i właścielom 
domów pryw atnych , illuminować swoje 
posesje z frontu tj. na trotuarach, ba lko­
nach i innych stosownych miejscach, k a ­
gańcami i gazem , u kogo takowy rodzaj 
illuminacji urządzonym został.

O czóm oberpolicmajster miasta W a r ­
szawy, orszaku j. c. mości, jenerał-major 
W łasow niniejszóm podaje do wiado- 
mościu.

W zeszłą niedzielę odbyło się ogólne 
zebranie członków stowarzyszenia zwa­
nego „ k a s a  pożyczkowa przemysłowców 
warszawskich “ . Sprawozdanie okazało 
nader świetny stan finansowy tój insty tu­
cji , od lat czterech dopiero istńiejącój. 
Rozpoczęła by t licząc 180 członków, dziś 
ich ma 3,149. W  ciągu r. 1873 obrot 
wynosił 2,028,408 rs. 95 kop., a  na po­
życzkach z końcem roku zostało432,902rs. 
1 8 1 /2 kop. W k ład y  uczestników wynoszą 
142,712; procenta  dały rsr. 38 0 85 ;  ad­
ministracja kosztowała rsr. 6,286. Mają­
tek  kłoźóny ; z kapitału reze,r;wowego, 
wkładów i wartości inwentarza , wynosi 
rsr, 158,630. Cyfrą ta  urosła w ciągu lat 
4reeh z pierwotnój i: 15,372 rsr. Z ysk  
czysty wyniósł w roku  zeszłym rs. 16,054, 
z k tórych na dywidendę poszło rs. 10,011, 
co dało po 12 procent.

Bal onegdajszy w salach magistratu, 
dany na rzecz szpitala dla dzieci, udał 
się świetnie i j a k  obliczają, przyniósł 
czysto między 2,800 a  3,000 rubli.

, -\7Cłoołiy.

Wiedeń 5 lutego.
F. Powzięta przez wydział budżetowy 

rezolucja domagająca się od rządu roz-

W arszawa 5 lutego. Nadaną ukazem 
cesarskim amnestję dla wszystkich prze­
stępców politycznych, którzy przed r .lh  1 
dopuścili się zbrodni i przestępstw poli-

L am arm o ra ,  jak  .o tóm donosiliśmy, 
wystosował 26go stycznia do redaktora  
Opinione list, w którym odpiera uczynio­
ny mu przez Bismarka zarzut sfałszowa­
nia dokumentów ogłoszonych w broszu­
rze p. t.: „Nieco światła na wypadki po­
lityczne i wojskowe r. 1866“ .  ̂ W liście 
tym przytacza on dosłownie pismo Use- 
doma, które tu podajemy, wraz z nas tę ­
pującym po nióuo przypiskiem i końcem
listu Lam arm ory.

F l o r e n c j a  12 czerwca 18bo, 
Zawiadomił mnie hr. Bismark telegra­

mem nadeszłym tój nocy, że za k ilka
dni oczekuje rozpoczęcia kroków  nieprzy­
jacielski., h. Odnośnie do sprawy węgier- 
skiój, hr. Czaky, którego pan polecałeś 
w swoim , czasie i którego z kolei poleci­
łem hr. B smarkowi, udał się w ostatnich 
czasach do Berlina, gdzie dobre znalazł 
przyjęcie. H r .  B sm ark kazał mi w tój 
rhwili zawiadomić w. ekscel , że rząd  
pruski gotów, je s t  dostarczyć połowy fun­
d u s z ó w  potrzebnych, w, sprawie węgier- 
skiój i s ł o w i a n j ^ j ,  jeżeli rząd włoski
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o h c e  przyjąć na siebie drugą połowę. 
Potrzebaby: miljona franków na pierwszy 
początek i przygotowania; dwóch miljo- 
nów w chwili istotnego wystąpienia do 
wojny ze strony wspomnionych ludności, 
wypadałoby więc na każdy rząd po pół­
tora miljona. Hr. Bismark w razie, gdy 
by propozycja została przyjętą przez 
rząd włoski, aby przyjść w pomoc Prz®“' 
sięwzięciu, wspólny mającemu interes dla 
o b u  krajów, nie wie jednak, jak z po 
trzebuym pośpiechem pr*esł»o te sumy 
do miejsca przeznaczenia. Byłby on bar 
dzo wdzięcznym w. ekscel., gdybyś ka  ̂
zał zaliczyć połowę pruską przez skarb 
włoski i upoważniony jestem w takim ra­
zie urzędownie przyrzec zwrot j ó j  pizez 
mój rząd. Ponieważ w czworoboku jest 
tyle pułków kroackich, m niem am , ze 
ważną byłoby rzeczą, gdyby można do­
prowadzić do jak najrychlejszego wy u 
chu ruch po tamtój s t r o n i e  Adriatyku

Usedom.
Gdybym przeto był promotorem po­

wstania węgierskiego, mówi dalój sam La- 
mormora, h r .  Bismarck me byłby się ża­
lił na mnie przed hr. Barrol, j a k  to wy­
nika z  ustępu telegramu następującego z 
15o-o czerwca: „Z drugiój strony me bę- 
de°Panu ukrywał, że byłbym  chciał, aby 
jenerał Lamarmora przyjął kombinację, 
która za pomocą kilku miljouów współ 
nie złożonych, byłaby nam d o s t a r c z y ł a  

silnego powstania w W ęgrzech . Na to 
odpowiedziałem tego samego dnia: „bo 
się tyczy W ęgrów, zdaje s.ę, i ż  me w ie­
d z ą  w Berlinie, że w W ę g r z e c h  niema 
całkiem wojska i że przeto mogliby po
w s t a ć ,  g d y b y  s k ł o n n i  byli d o  t e g o  . 1  g  y- 
b y m  b y ł  s p r z y j a ł  p o w s t a n i u  w ę g i e r s k i e -

J  m i  b a r d z o  D r a w d o -

prawa wpływ w danym razie na niektóre 
z mianować. O czćm jednakże zapewnić 
mogę, jest to, że rząd królewski starannie 
unikał wszelkiego wpływu pod tym wzglę­
dem, że zatem on do tego kroku powo­
du nie dał i za żadnym z kandydatów  
nie przemawiał. Ojcieć św. miał z naszój 
strony wszelką wolność w działamu i w 
wyborze- W tym punkcie, jak tćż w mia­
nowaniu biskupów, publikowaniu papie­
skich buli, brewe i encyklik ma kościół 
wszelkąwolność samodzielnego mocarstwa.

Konsystorz z 22 grudnia był tajemny 
a mianowanie nowych książąt kościoła 
przyszło do skutku b-z zwykłych w ta 
kim razie ceremouji. Ubolewamy nad tóm 
odstąpieniem od starodawnych zwyczajów. 
Przekonani jesteśmy, że przyłączyliby się 
byli Rzymianie chętnie do uroczystości, 
które towarzyszyły zwykle przyoblecze­
niu purpurą przez papieża na tę wysoką 
godność wybranych. Nic nie każe przy 
puszczać w obecnych stosunkach Rzymu, 
że ludność ego nowych dygnitarzy me 
byłaby z wszelkim przyjęła szacunkiem.

W krótkiój przemowie, która me była 
ogłoszona w dziennikach, uważanych za 
dobrze poinformowane organa Watykanu 
rozbierał ojciec św. powody pomnożenia 
liczby ezłonków kolegjum sw. Pudług do 
niesień zaś, które za wiarogodne uważać 
muszę, miał papież wyrazić się także, ja 
koby koniecznością było przeszkodzić nie­
przyjaciołom kościoła w wywieraniu w 
danym razie bezprawnego wpły wu na kon 
klawe w sprawie wyboru papieża Ddy 
więc papież sam przypuszcza możliwość 
zwykłego konklawe, to sądzę, że wykro- 
„aę przeciw “ K

ną piastują, że im w wykonywaniu urzę­
du ich stawiano przeszkody. Kilku kar­
dynałów, jak kardynałowie: Bullen, Bon 
nechose a niedawno temu kardynał arcy 
biskup z V alm ce znów odwiedzili Rzym. 
Rząd zaś nie zajmował się ani docho 
dzeniem c e la , w jakim przyjechali, ani 
zamiarami, jakie przepisywano tym wy 
suko położonym osobistościom. Od trzecb 
lat ma Rzym ten zaszczyt, być miejscem  
pobytu dwóch ciał dyplomatycznych 
a wszelkie środki kontroli i jawności, na 
które zezwalają ustawy wolnomyślne przy­
sługują obudwu stronom; a przecież rzą 
du^k.óiewskiego nigdy nie doszła skarga 
tycząca się wyznaniowych mb innych ja­
kich1 kościelnych funkcyj. ; .

Jedynym aktem samodzielności w spra 
wach religijnych, od którego się papież 
dotąd wstrzym ywał, było mianowanie 
kardynałów. Liczba ezłonków kolegjum  
świętego pomnożoną więc została i znów  
zwiększy się może, bez wszelkich prze­
szkód, jakieby ze strony rządu króle"  
skiego objawom władzy duchownój sta 
wiane były. W szyscy o tóm dziś wiedzą, 
że wielkiój religijnój instytucji papieztwa 
żadnych potrzebnych jój me brakuje wol-

n°Porządek, spokój, wolność od wszel­
kiego nacisku, ze wszech stron są jć | u- 
działem; nie braknie ich więc kiedyś i 
przy wyborze papieża. W olność, jaką u 
źywał ojciec św. ze swój strony przy o- 
statnim wyborze swoim, będzie miało i 
konklawe, powołane do wyboru następcy 
Piotra św. Spodziewamy się jednak, że 
jeszcze wiele lat dzieli nas od wypadku, 
o którym tu mowa. Nie jest jednakże 
zbytecznóm wykazać przy sposobności 
mianowania kardynałów, że najgłówniey 
szy czyn św. kollegium w Rzymie wśród 

. . . .    mmliAWiinifl form k&oonicz*

czę przeciw   . .

Rada miejska.
Posiedzenie z dnia 5  lutego 

Przewodniczący dr. Dietl. Po odczyta 
niu protokółu z poprzedniego posiedzenia 
odczytuje sekretarz kilka nadeszłych do 
rady miejskiój pism.

Dr. W yrobek rezygnuje z przyczyny 
znanego procesu swego z radziectwa; dr.

.jd o w .ć  w ministerstw.a spr.w  - - -  — ? -pofioyjny „ „ 4 .  wejtó de I Z y g m u n t “r f j

g ie rsk icn  i o p ie r a ją c  r   >
przeciw któremu zawsze występowałem, 
jak to wszystkim wiadomo. Gdy następnie 
jeżeli wierzyć mam communique Moni­
tora pruskiego, posunięto się do tego, iż 
zapytano naszego rządu, czy dokumenta 
które ogłosiłem, znajdują się w archiwach 
ministerstwa i zażądano, aby w d a ny“  
razie przystąpiono do konfrontacji tekstu 
oryginalnego z mojem przypuszczanem  
przekręceniem, winienem oświadczyć.

1. Że odnośne dokumenta niebędąc pu- 
blicznemi lecz listami, które mają cha­
rakter prywatny i poufny, memogą się 
znajdować w ministerstwie spraw zagra­
nicznych.

btanowiaHu iwo r -
s ł e  o d  u p o d o b a n i a  c z ł o n k ó w  w ł o s k i e g o  
g a b in e t u ;  p r z e p is a n e  j e s t  w ł a d z y  e g z e k u -  
ty w n ó j  a r t y k u ł e m  V I .  u s t a w y  z  13  m a ja  
1 8 7 1 ,  k t ó r e g o  p o w t ó r z e n i e  z a  s t o s o w n e
tu  u w a ż a m :  . , .

Art. Y I. „Podczas zawakowania stoli­
cy apostolsluój nie wolno jest żadnój są- 
dowuiczój ani politycznój władzy z ja 
kiegokolwiek powodu ograniczać osobi 
stą wolność kardynałów. Rząd ( użyje 
wszelkich środków, ażeby ochronie zgro 
madzone konklawe i k on ch a od wszel­
kich przeszkód z zewnątrz.66 Artykuł VII. 
zaś dodaje: Żaden publiczny urzędnik, 
ani ajent policyjny me może wejść do

t l u b  t ó ż  c h w i l o w y c h

pomieszkać o W św ięteg o , do zgromadzę- ^ a  rada miasta
nia konklawe lub tóż powszechnych tak ważne stanowisko. -
borów, nie będąc do tego J P 0 . W ydział stowarzyszenia nauczycielek pro
oica św., przez konklawe lub pizez so Wy . ;,,kotdż udzielenie jednora-
bór upoważnionym64. W reszcie pow iadalsi o p p > te(DUż stowarzyszeniu. Po 
„ t y j  X . „Duchowni, którzy -  "*k

°bX t " p r ‘ w y  “ “•tni.no Święto, nic mogę byc po<U» s „ „ ,  k i joko sprawozdawca
urzędu swego jakiemukolwiek&“adaor0 knmi8ji uporządkowania miasta p r z e d r ­
ze strony zwierzchności. ^ a id y  °b°y, ■ r^dzie wmosek, ażeby grunt miejski
który w Rzymie piastuje godność 1koiścile - pjagku wł aścicielowi obok położonój
ną, używa obrony osobistój, jaka p y i z.,: sażeń no 10 złr! sprzedać, ztóm
”„ V  »? “by1 ' l o k t  Ł Ł ,  4e właściciel wy-
watelom włoskim. u sta n a  stawi w miejscu tóm budynek wedle pla

Określenia te wyraźne są i -zostaną sta ^  n ie ’t lko pod względem policyj
wykonane zupełnie ! sumienm . W? d^  “ budowniczym, lecz także pod wzglę-
mi się one wystarczającemi, ażeby zap o- estetycznym przez sekcję ekonomi-
biedz wszelkim obawom przed skutkami dem ertetyesny ^  ^  m aostanie.
zdarzenia, które w tój _ chwili w Pra^ e gZn̂ w0Zdawca motywuje wniosek komisji 
jeszcze dalekióm wydaje snę, zanadto je- Sp ^  ^  % miagto gam0 wsp0
dnakźe w ynikiem  jest naturalnego rzeczy te ,  ̂ ^  który okoł 0 124 sążni
porządku, ażeby rządy me Potrzeb,owpa/  osi§ byłoby bardzo kosztowne zwła-
przecież kiedyś się móm przepływa przezeń rzeczka, któ-
dług ^wspomnianych właśm e^a. tykułow 1 “ 'zasklepić potrzeba,
miałoby jednak konklawe w Rzym I ą , przyjęty zostaje,
nowisko wyjątkowo S ę p n i e  rad L  2r! Gumplowiez, jako
mi. Gdy zatóm samodzielność jego w Rzy ' 8Zkolnój, przedstawia wmo-
mie jest prawem zabezpieczona i stoi one ^ e S e  1tyczącó się nauki gimnastyki 
ponad wszelkiemi P - j a m i  i ża^dnemu me s k i ^ w y e h .  .
podlega wpływowi rządu lub też lud p omim0 ustawy szkolnój nakazującój,

o d b y t y m  2 2  g r u d n i a  1 8 7 3 .  ś w i ą t o b l i w o ś ć  m u  j e g o  z a d a n . m  . _ x _ M | n n . n n o  g i m n a s t y k i ,  a  w ł a ś c i w i e  w _ s z k o -
o d b y t y m  j,  k a r d y n a ł ó w ,  J a c y k o l w i e k  m

z d a n je r ° s V  odwoływać, składam u notarju- 
sza dr. Piotra Frottocchi w jego biurze 
w Rzymie przy ulicy Muratte pod 1. 2U, 
gdzie będą do widzenia dla tych. co tego 
zażądają, oryginały dwóch dokumentów,

 ̂ 1. L ist prywatny hr. Usedoma z d. 12
czerwca 1866. . , _

2. Raport prywatny jen. Govone z d . d
czerwca 1866.

Składam te dokumenta, aby odpowie­
dzieć na oskarżenie publiczne, równie 
cieżkie jak nieprzewidziane, me dla tego, 
abym się potrzebował usprawiedliwiać 
przed moim krajem, gdzie wszyscy przy­
jaciele jak przeciwnicy polityczni, zawsze 
oddawali pełną sprawiedliwość mojój lo ­
jalności, równie jak mi ją oddadzą, jals 
się spodziewam, w szyscy cudzoziemcy, 
którzy znają moje życie polityczne.

  Visconti Venosia wydał 1 stycznia
okólnik do włoskich posłów zagranicą, w 
których zbija obawy, jakoby ™ybór Pa: 
pieża nie mógł się bez przeszkód odbyć 
obecnie w Rzymie. Bardzo interesujący 
akt ten, który późniój do wiadomości pô  
danój bulli: „Apostolicae sedis munus 
tyczy się, podajemy tu prawie dosłownie 

W ydarzył się niedawno w Watykanie 
wypadek bardzo wielkiój wagi dla rządu 
Papież, który się dotąd wstrzymywał od 
mianowania kardynałów, poszedł obecnie
1111 , • : _______  XT o l r n n S V 8 t O r Z U

odbytym giuuuii*
\q p -o  m i a n o w a ł a  d w u n a s t u  k a r d y n a ł ó w ,  
s z e ś c i u  z a g r a n i c z n y c h  i t y l u ż  w ł o s k i c h .
Miedzy ostatnimi znajduje się jeden jezu­
ita a jeden z zakonu Augustyna św. —  
N ie m yślę wchodzić w rozmaite owe po 
wody, o których mówię, że one swiątobh 
wość jego spowodowały, tak a me inaczój
p o s t a n o w i ć .  P r z y p u s z c z a ć  można, z e  n ie
były mu zapewne obce obawy, pod y 
względem  niektórych rządów, bo wiado- 
móm mi jest, że niektóre rządy mają z

  ------ 7 O . * I i^raKOWie uaiużiu   . w .
iego zadaniu. aimnastvki a właściwie w s z k o -

Jacykolwiek mężowie mieliby * ó w o b m  om  6 7 ^  nie uczono. Udzie-
zaszczyt prowadzenia rządów w os m A  iem lko nauki gimnastyki pan
nie będzie się trzeba odwoływać do ich franciszkanów, do-
politycznych zasad. Obowiązek ich jest W eiss r u j  ^r uczni6w z ró.
im tu przepisany i są za mego o d p o r n y  ką P uezfszczała. Aby temu me-
dzialni nietylko przed Europą i s^ ate“  Ł teczaemu nauczaniu gimnastyki po 
katolickim, lecz również przed wmlkiemi J ^ ludowych zaradzić, sekcja przed-
władzami państwa. Teraz już^mają r^ wniosek, którego ustęp pierwszy
które przepisy P^w ne zupełną mc>c. N zasadniczym i dalój sięgającym, a na-

U i i l l w n .

t y l k o  z a r a d z e n i e  d o t y c h c z a s o w y m  b r a k o m  

w  n a u c z a n i u  g i m n a s t y k i . 16
W nioski te z małemi poprawkami po 

krótkiój dyskusji uchwalone zostały.
Brzmią one jak następuje: . . .   ̂ ,
1. Nauka gimnastyki będzie udzielaną 

nadal z osobna przy każdój szkole miej- 
8 & 1 śj •

2. Zanim to nastąpi, nauka ta ma być 
udzielaną w sposób dotąd obowiązujący.

3. Naukę gimnastyki dotąd przez p.
W e i s s a  u c z n i o m  s z k ó ł  m i e j s k i c h  u d z i e l a ­
n ą ,  p o w i e r z a  s i ę  t y m c z a s o w o  s t o s o w n i e  
d o  w n i o s k u  r a d y  s z k o l a ó j  o k r ę g o w ó j  p .  
F r a n c i s z k o w i  M a c i e j o w s k i e m u  z a  w y n a ­

g r o d z e n i e m  p o b i e r a n ó m  d o t ą d  p r z e z  p a n a

'W 6188&.
4. Pana W eissa uwalnia się od tych

obowiązków.
Radca Szonborn przedstawia dwa wnio­

ski sekcji H ,  których jeden tyczy się 
przyznania pensji wdowie po jednym z 
urzędników magistratualnych, drugi przy­
znania emerytury b. dozorcy czystości na 
ulicach Michałowi Kasprów.

Obydwa wnioski zostają przyjęte.
Radca Dworski wnosi imieniem sekcji

V  przyjęcie do gminy w razie uzyskania 
praw obywatelstwa austrjackiego, Lucjana 
Zengtellera doktoranda medycyny i W ła­
dysława Lipińskiego z Warszawy, w łaści­
ciela fabyki cukru za opłatą taksy, a 
Ksawerego W iedigera słuchacza praw z 
uwolnieniem od niój. D a lii  wnos, sekcja
V  odmówić prośbie W olfa Mu'lera, który 
także przyjęcia do gminy krakowskió) 
żąda. Nad tym ostatnim wszczęła się dłu­
ga dyskusja, w którćj udział wzięli radcy 
Rzewuski, Warschauer, Redyk, Fink, gdy 
sekcja nie umotywowała dostatecznie swe­
go wniosku, po przemówieniu jednak spra­
wozdawcy zostają wszystkie wnioski przy-

'?tRadca Rydzowski przedkłada wniosek
sekcji III przyjęcia ‘ Btwie.rd*el?1f  -PJJl 
jektu aktu fundacji dla rękodzielników  
miasta Krakowa na pamiątkę rozpisania 
przez miasto pożyczki przez uprzyw. ga­
licyjski bank hipoteczny założonój. Ka­
pitał fundacji tój wynosi 3,000 złr. i wcho- 
dzi ona w życie od roku lo<4.

W niosek przyjęto. „ ^
Urzędnik magistratualny Gross w za 

stępstwie sprawozdawcy wice prezydenta 
W eigla wnosi imieniem sekcji drugiój n 
tychmiastowe zapłacenie połowy należy- 
tości w kwocie 728 złr. 87 ent od na­
bycia realności pod 1. 150 dz. IV , co się 
zaś tyczy drugiój połowy tój sumy pro­
ponuje sekcja wydać deklarację, że m 
sto nabywszy realność tę, przeznacza ją  
na cele szkolne i zezwala na zamtabulo- 
wanie warunku te g o , z tym jednuk do­
datkiem , że obowiązuje się w 
razie donieść o tóm władzy skarbowej, 
gdyby realność ta na cele szkolne nie 
mogła być przeznaczoną.

W niosek zostaje przyjęty oez dyskusji. 
Następnie bardzo długą dyskusję w y­

wołał wniosek komisji sanitarnój, która 
proponuje przyjęcie deklaracji p. Aleksan­
drowicza, chemika, względem przedsiębra 
nia rozbioru chemicznego wody we wszy st­
kich studniach krakowskich zapewniając 
m u  wynagrodzenie z a  tę czynnosó w kw o­
cie 5645 złr. Ze względu jeanak na bu
dowę wodociągów i zamierzonego spro­
wadzenia wody zkądinąd zostaje odrzu 
c o n y  ten wniosek jako me na czasie. Pa­
nu Aleksandrowiczowi zaś, który .zwykle 
rozbiorów chemicznych wody podejmował 
się zwykle bezpłatnie przyznaje się zapłatę

izx r/B °:X »ek *"•» •“ ?
sekcji II ażeby Wincentemu Eminowi-
czoJ i, n a c z e l n i k o w i  straży pożarnó, me
przyznać dodatku do pensji z powodu 
drożyzny. Sprawozdawca motywuje wnio­
sek sekcji tóm, że naczelnikowi straży 
podwyższono znacznie pensję; można mu 
więc wfdanym razie udzielić remunerację 
jeżeli tego jest godzien, ale dô â  
wać nie można, bo po uregulowaniu pen 
S  » e  daje g^ się żadnemu z urzędni­
ków. Za dodatkiem przemawiali r. Jaku 
bowski, wiceprezydent Strzelecki, radca
S c h o n b o r n  i  r .  W a r s c h a u e r ,  m i m o t o w m

86 PoTóm * posiedzenie zamknięte zostało 
o godzinie 8. ________

Kronika potoczna i rozm aitości.
Krakówj 6 lutego.

W muzeum techniczno - przemysłowem
w sobotę dnia 7 lutego od godziny 12 — 1



KRAJ z soboty 7 I L - c  r-

, , • 1 0 0  1 8 0  z ła  67 c en t., w m. s ty czn iu  I r e  w y n ik ły  z  n o w e g o  p o l i t y c z n e g o  u k s z t a ł -
. p o ł u d n i e ,  o d b ęd zie  się 5 , y  p u b f i c z ^  od- w m czym " —  7 z  W * *  - * •  75  c ,  razem  to w a n ia  s ię  N ie m ie c  i z  n a s t ę p s tw  o s t a -

_ . L n a n a  i y s m u u .  6  b  . Zw rócono w s ty czn iu  b. r.

96  stronom  częściow e w k ład k i, z k tó ry ch 14

się 5 - ty  p u b liczn y  od- w m czym  G orgolew skiego  p rzy  I 1 8 7 4  r. w p ły n ę ło
c z y t p . A. K irk o ra : „O p ie rw o tn y ch  słow ia- zatrzy.r» budow li, k tó re  rz ąd  w B erli- 1 6 0 ,2 2 7  z ła . 4 2  c.
n ach  p o d  w zględem  etnograficznym  i archeo lo  j e ^  wJygtaw ić Kamierza . N iech to  b ęd zie  now ym  96  stronom  cześcic 

g ic z n y m .“ XT . , . . „  „ n 1 d o w odem , iż  n aw et n a  tem  p o lu  sz tu k i, k tó re
N ow e stypendium . amieB n N iem cy do ty ch czas sam i d z ie rży ć  m niem ali, P o ­

tw ie rd z iło  a k t  fu n d acy jn y , m o cą k to re g o  k siąd z  N ie y ^ m oże, skoro  p am ię ta ,
. _     1  1 *. /> o n iK a ro l T e lig a , d r . teo lo g ji, b y ły  p ro fesso r i re 

k to r  w szechnicy  jag ie llo ń sk ie j, p rz ez n ac zy ł 
p ięc io p ro cen to w e  lis ty  zaBtaw ne to w arzy stw a  
k red y to w eg o  ga licy jsk iego  po 1 0 0 0  z ła . n a s  y- 
p e n d ju m  d la  uczn ia  u n iw ersy te tu  jag ie llo ń sk ie ­
go , k tó ry  pośw iecą się  um iejętnościom  m a te ­
m aty czn y m  i a s tro n o m ji.

Bal m edyków .— D n ia  l i  lu te g o  we środę  
o d b ed zie  sie  w sali h o te lu  sask iego  b a l m ed y ­
ków ; z k tó reg o  czy sty  doch o d  p rzezn aczo n y  
je s t  na  k o rzyść  b ib ljo tek i uczniów  w y d z iału  
lekarsk ieg o . O bow iązki g o sp o d y ń  i gosp o d arzy  
p rz y ją ć  raczy li: p an ie  E liz a  z Jo h n ó w  dok to
ro w a  B rykow a, Jó z e fa  z F ry czó w  do k to ro w a  
G rab o w sk a , F lo re n ty n a  z L eite ró w  B ożew ska, 
o raz  pp . prof. d r. A lfred  B ies iad eck i, d r. W ł. 
Ś c ibo row sk i i  A n to n i Ł u szczk iew icz  in ży n ie r

y Z b y teczn ą  je s t  zapew ne w szelka rek lam a  
d la  b a lu  m edyków , gdyż  ju ż  sam  cel tegoż  
d o sta teczn ie  go zaleca . N ie m ożem y je d n a k  
n ie  p rzy p o m n ać  tu  p u b liczn o śc i p rzesz ło ro cz- 
nego  b a lu  m edyków , n a  k tó ry m  w 1 2 0  pa r 
baw iono  się  ochoczo praw ie  do  b ia łeg o  dnia; 
zap ew n ia  o raz  k o m ite t, że  p o s ta ra ł się  o w szy­
stk o  co ty lk o  do św ie tnośc i b a lu  p rzy czy n ie
by  sie  m ogło . .

Dnia 7 b . m. w ieczorem  o d b ęd zie  się  w al­
ne  zg rom adzen ie  czy teln i iz rae lick iś j k rak ow sk iśj.

y ea tr. __ W czo ra j p rzed staw io n o  w obec
dość licznie zg rom adzonej pub liczności po  wię- 
cćj n iżc a ło ro c zn ć m  zw lekan iu  „P ro teg o w an y ch  
i p ro teg u jąc y c h " . N i m  je d n a k  to  n a s tąp iło , w ie­
le  nasłu ch a liśm y  się  o sz tu ce  te j n a jro zm aitszy ch  
zd ań  w ręcz p rzec iw nych  sob ie . O becnie , g y- 
śm y w reszcie  zobaczy li sz tu k ę  p a n a  B ełcikow - 
skiego na  naszćj scen ie , rozum iem y o s ta teczn ie  
te  ta k  ro zm a ite  o nićj sąd y . N iep o d o b ać  się  o- 
n a  m oże i p ro tegow anym  i p ro teg u jący m , jed n i 
i  d ru d zy  o desz li w czoraj zapew ne n iezadow olę
n i. S c z c z e g ó ło w ą r e c e n z j ę  sz tu k i t ś j  p odam y j u t r o

AfiSZ" p isz e : „W  so b o tę  benefis F e lik sa  
B en d y . P o  raz  p ierw szy  „ R o g n ied a"  d ra m a tw  
cz te rech  ak tach  a  w p ięciu  odsło n ach  z in te r  
m ed ja  w ierszem  n ap isan y  p rzez  T o m asza  Oli 
zarow skiego , uw ieńczony  d ru g ą  n ag ro d ą  n a  kom 
k u rsie  k rak o w sk im  1 8 7 3  r. P .  B en d a  odegra 
ro lę  R o ch w o ło d a , R o g n ied ę  p. H ofm ann . W y  
s tą p ią  p an ie  S ienn icka , W o lsk a , P io tro w sk a  
p anow ie  S zym ańsk i, W ard z y ń sk i, D łuźew ski^ 
T e re n k o cz y , S ienn ick i, R o ger. B ile tów  dostać  
m o żn a  w k asie  od p ią tk u .

„R o g n ied a"  n ie  b ę d z ie  m ogła  b y ć  ta k  p ręd k o  
po w tó rzo n a , gdyż  dr. R y d e l dozw olił p a n i H off­
m a n n  raz  ty lk o  w nićj w y stąp ić , obaw iając  się 
a b y  zdrow ie a r ty s tk i w sk u tk u  p o w tó rn ć j gry 
znow u  n ie  pogorszy ło  s ię ."

W ostatn ich  dniach sp rzed aw a ł m ezn ajo  
m y człow iek  b ile ty  n a  b a l sto w arzy szen ia  wza 
je m n ć j pom ocy techn ików  i to n adzw yczaj ta  
n io . A jen tow i policji F a lk en s te in o w i u d a ło  się 
w yśledz ić  go w osobie p re c la rz a  F e lik sa  T u- 
chalsk ieg o , u  k tó reg o  znalez ione  zo s ta ły  je s z ­
cze  dw a b ile ty , i k tó ry  się w ym aw ia, źe ich 
k u p ił od n ieznajom ego  człow ieka .

f  Feliks Korab P o siło w sk i, żo łn ie rz  po l­
sk i z la t  1 8 3 1  i 1 8 6 3  zm arł w Ł ąc k u  p o d N o - 
w ym -Sączem  d n ia  31 s ty czn ia .

Konfiskata.—  P ro k u ra to r ja  p a ń stw a  w P r a ­
d ze  czesk iśj z a b ra ła  dz is ia j czasop ism o D elm c- 
k ie  listy , o rgan  ro b o tn ik ó w  czeskich .

PoCZtę go łęb ią  u rząd z ić  zam ierza  za  p rz y ­
zw oleniem  m in iste rs tw a  w ojny za rz ąd  tw ierdzy  
K o m o rn a  w W ęg rzech , n a  co o trzy m ał ju ż  p o ­
trz e b n e  fu n d u sze . J e d e n  z oficerów za ło g i m iej- 
scow ćj z a jać  sie  m a h o d o w lą  i zap raw ian iem  
go łęb i do s łu ż b y  pocztow ój, o raz  sp raw ien iem  
odpow iednich  p rzy rząd ó w .

Ludność Przedlitaw ji z końcem  r. 1 8 7 0
w y n o s iła  p o d łu g  zes taw ień  centralnćj^ kom issji 
s ta ty s ty czn ć j ogółem  2 0 ,3 8 5 ,4 9 8  g łow , w tć  
liczb ie  9 ,8 9 9 ,3 6 0  m ężczyzn  i 1 0 ,4 8 6 ,1 3 8  k o ­
b ie t ;  z końcem  r . 1 8 7 1  ogółem  2 0 ,5 5 5 ,3 7 0  
(9 ,9 8 5 ,7 1 6  m ężczyzn  a  1 0 ,5 6 9 ,6 5 4  k o b ie t) ;  z 
końcem  r. 1 8 7 2  o g ó ł e m 2 0 ,7 2 7 ,1 6 4 ( 1 0 ,0 7 3 ,1 1 0  
m ęż ., 1 0 ,6 5 4 ,0 5 4  kobiet), a  w r. 1 8 7 3  ogółem  
2 0 ,9 7 4 ,6 4 5  (t. j .  1 0 ,2 0 3 ,1 8 4  p łc i m ęzkiej a 
1 0 ,7 7 1 ,4 6 1  żeńsk ićj). P o k a z u je  się  p rz e to , że 
liczb a  lu d n o śc i w  k ra ja ch  z as tąp io n y ch  w ra ­
dz ie  p a ń s tw a , od ro k u  do ro k u  w tym  sam ym  
p ra w ie  s to su n k u  pow iększa  się b e z  p rzerw y .

„Dziennik Poznański" p isze  -. Z nany  czy ­
te ln ik o m  naszym  z ch lu b n y ch  p rac  na  po lu  ar- 
c h ite k to n iczn ćm , a m ianow icie z p ro jek tó w  do 

* gm achu  p a rla m e n tu  n iem ieckiego p u b liczn ie  wy­
staw ionych  i w p ism ach  b e rliń sk ich  sw ego cza ­
su  ch lubn ie  o cen ionych , ja k  n iem nićj z p rac  
a rch itek to n iczn y ch  w K się stw ie , G a lic ji i C ze­
chach w y k o n an y ch , p an  Z ygm unt G orgolew ski

że  ty lk o  u siln ą  p racą  sw e w rodzone zdolności 
w yzyskać  m ożna.

Z naszćj s tro n y  dodajem y , że  p . G orgolew ski 
p o d a ł p ro jek t i n a ry so w ał p lan y  do m uzeum  
to w arzy stw a  p rzy jac ió ł n a u k  p o zn ańsk iego , k tó  
rego b u d o w a n iebaw em  się m a rozpocząć .

Z M iechowa. —  J a k  w iadom o, zarządza  
ta  częścią  daw nego b isk u p stw a  k rakow skiego , 
k tó ra  na leży  do K ró lestw a  P o lsk ie g o , osobny 
je n e ra ln y  w ikarjusz  w K ielcach . L ecz , ja k  nam 
w łaśn ie  donoszą  z M iechow a, ob ieg a  w ko łach  
u rzędow ych , zw ykle  d o b rze  pod ty m  w zględem  
poinform ow anych , w iadom ość, że m a b y c  w 
K ie lcach  za ło żo n e  osobne b isk u p stw o , i to za 
pozw oleniem  pap ieża , i że  w ielk ie  w idoki na  
to  m iejsce  m a zn an y  k an o n ik  M ikuszew ski, o 
becn ie  w W arszaw ie  baw iący . W y m ien ia ją  tam  
m iędzy k an on ikam i pew nego m issjo n arza , k tó ­
ry  n iedaw no za  pozw olen iem  rz ąd u  z A m eryki 
do K ró lestw a w rócił, i pew nego księd za , k tó ry  
do ty chczas jeszcze  we F ra n c ji  baw i. W  ogóle 
tw ierd za , że s to su n ek  rz ąd u  rossy jsk iego  do 
k u rji rzym skićj w cale nio j e s t  ta k  n iep rzy jazn y , 
ja k  n iek tó re  g a ze ty  p iszą.

W Paryżu zaprow adzono  znów  cenzurę  te  
a tra ln a , k tó ra  2 w rześn ia  1 8 7 0 r .  zm esionązo^ 
s t a ła /S ą d z o n o  w tedy , że p raw o k a rn e  dosyć 
m a środków , ażeb y  au to rów , dy rek to ró w  te a tru , 

a rty s tó w  d ram a ty czn y ch , g d y b y  przeciw  p u ­
b licznej m oralności w y k ro czy li, do  odpow ie­
dz ia lności pociągnąć , o b ecn ie  zdaje  się je s t  to 
praw o znów  b e z  środkow . ^

S postrzeżen ia  m eteo ro lo g iczn e .— Dnia
s ty czn ia  pogoda , w ieczór p o ch m u rn y ; t e r ­

m om etr od —  4 .0  d o szed ł rano  do —  0 .0  R . 
D n ia  5 p o ch m u rn o ; te rm o m etr od — 5 .4  do- 
d o szed ł do +  0 .8  R . B aro m etr w ciągu obu 
dn i szed ł w g ó rę ; ra n o  o 6  d n ia  6  s tan  jego  
b y ł 3 2 9 .7 0 , te rm o m etru  —  0 .6  R . W ia tr  za ­
chodn i. .

H O T E L  V IC T O R IA . P rzyjecha li: Z dzisław
B ogusz ob ., Zofja h r. M orska ob ., H e len a  K u ­
czyńska  o b ., E m ilja  E b e r t ob ., E .  W ałkow ińsk i 
ob ., z G alic ji; E le o n o ra  D em bow ska  ob. z T a r ­
now a; W alen ty  Sku lsk i obyw . z C zęstochow y; 
A nt. N ałęcz  ob ., A n d rzśj G a rb iń sk i dyr. kolei, 

W arszaw y; Jo a n n a  N iem ojew ska ob. z P o ­
znan ia; M. B rochocki ob. z P o d o la ; A dam  Mi
ł a s z e w s k i  b.JJdyr. te a t ru  ze L w o w a . ___

H O T E L  P O L S K I p o d  B IA Ł Y M  O R ŁEM . 
P rzyjechali: P io tr  S tilk r  te c h n ik  z Ł ukow a;
E ry k  K o lb en h eg e r k u p . z B ilsk a ; F ra n . K ost 
kow ski ob. z Z ad ro źa ; Ig n acy  K u lczyck i ob ., 
K rzy sz to f i S tan . R u d zcy  wł. d ., W hnL  Bu 
cb n er inż ., R om an W o d zy ń sk i wł. d. z żoną 
R u d o lf K rajew ski obyw ., z K ró lestw a; L u dw ik  
D ieu ob. z P ru s ; M arja  G o ły ó sk a  nauczycie lka  
z P o d o la ; W ła d . C ichorsk i fab r. kw iatów  z P a ­
ry ża ; J a n  B orow ski w ikary  z  W adow ic.

Wiadomości urzędowe.
—  M in ister sp raw ied liw ości m ianow ał kon- 

c y p jen ta  ga licy jsk iś j p ro k u ra to r ji skarbow ćj 
dr. L u b in a  B ojarsk iego  i a u sk u lta n ta  M arjana 
R ybczyńakiege , a d ju n k ta m i sądow ym i sądu  
krajow ego we Lw ow ie.

N a p rzed staw ien ie  gm iny O biadów , w p o ­
ro zum ien iu  z tam te jsz ą  w łaśc ic ie lką  obszaru  
dw orsk iego , n a d a ła  ra d a  szko lna  krajowa., po 
sad ę  nau czy cie la  p rzy  szko le  ludow ćj w Ohla- 
dow ie, Szym onow i F eren so w i, d o tychczasow e­
mu nauczycielow i.

W yciąg z dziennika u rzędow ego Gazety
[jw o w sk iii  z d n ia  3 lu te g o :

L i c y t a c j e .  W  sąd z ie  obw. w P rzem y ślu , 
d n ia  9 m arca, rea ln o ść  1. 1 9 4  tam że. W  są^ 
dzie pow. w B ia łe j, d n ia  16  lu teg o , realność
1. 2 3 2  tam że.

K o n k u r s a .  P o sa d a  rad cy  skarbow ego  p rzy  
p ro k u ra to rji skarbow ćj we L w ow ie. P o sad a  
głów nego kaBjęra p rzy  g łów nśj c. k . k a s ie  kra- 
jo w śj we L w ow ie. —  P o sa d a  rad cy  krajow ego 
p rz y  sądzie obw. w Now ym  Sączu . — P o sad y  
n o tarjuszów  w Sokołow ie i U lanow ie. —  P o sa ­
da a d ju n k ta  sądow ego p rz y  sądzie  obw . w N o­
wym Sączu. —  D ziesięć  posad  a sy s ten tó w  od ­
d z ia łu  rachunkow ego  p rz y  w ydziale  k rajow ym , 
p łaca  7 0 0  zła. i d o d a te k  ak t. 1 0 0  z ła .— K ilk a  
p o sad  in sp ek to ró w  p o d a tk o w y ch  w obręb ie  
k ra j. d y rek cji sk a rb u  we L w ow ie.

O b w i e s z c z e n i e . —  D r. H e n ry k  S ta rzew sk i 
w pisany  z o s ta ł w lis tę  ad w okatów  z sied zib ą  
we L w ow ie.

k siążeczek  zu p e ło ie  um orzono  w łączn ć j kwo 
cie 1 8 ,6 3 8  z ła . 13 cen t. P o z o s ta je  z dniem  31 
s ty czn ia  n a  3 6 9  książeczk ach  1 4 1 ,5 8 9  z ła . 29  c.

Kasa w kład k ow a W f i l j i  g a licy jsk iego  z a ­
k ła d u  k red y to w eg o  ziem skiego w T arn o w ie : 

P o z o s ta ło ść  z końcem  g ru d n ia  1 8 7 3  r. w y­
n o siła  4 9 ,3 8 1  z ła . 3 ' / 2 cen t., w  m. styczn iu  
1 8 7 4  r. w p ły n ę ło  4 ,7 4 4  z ła ., razem  5 4 ,1 2 5 z ła .
3 */2 c - Zw rócono w sty czn iu  b . r . trzem  stro  
nom  częściow e w k ład k i, z k tó ry ch  je d n ą  ksią ­
żeczkę z u p e łn ie  u m o rzo n e , w łączn ć j kw ocie 
1 4 3  z ła. 22  c. P o z o s ta ło ść  z dn iem  31  s ty cz  
n ia  1 8 7 4  r. w ynosi 5 3 ,9 8 1  z ła . 81 */2 cet.

Stan w kładek  k asy oszczęd n ośc i w  S ta ­
n isła w o w ie  z dniem  31  g ru d n ia  1 8 7 3  ro k u  
u 1 3 5 4  s tro n  w y nosił 4 7 2 ,0 9 4  z ła . 5 c ., do 
teg o  prow iz ja  za  I I  p ó łro cze  1 8 7 3  r. n a ro s ła , 
a  k tó rą  s tro n y  n ie  p o d n io sły , w ięc do k a p ita łu  
d o p isu je  się 1 3 ,0 1 7  z ła . 1 0 c . ,  razem  4 8 5 ,1 1 1  
z ła . 15  c. W  m iesiącu  s ty czn iu  1 8 7 4  r. w ło ­
ży ło  54  s tro n  1 3 ,6 4 1  z ła . 78  c ., a  w yjęło 44  
s tro n  2 0 ,5 2 5  z ła . 4 8  c ., u b y ło  za tćm  6 ,8 8 3  z ła .
7 0  c. S tan  w k ład ek  z d . 31  s ty czn ia  1 8 7 4  r. 
u  1 ,3 6 4  stro n  wynosi 4 7 8 ,2 2 7  z ła . 4 5  c.

N am iestnictw o galicy jsk ie  ze  w zględów  
san ita rn y ch  u z n a ło  za  sto sow ne zw inąć prow i 
zo ry czn y  zak ład  k o n tu m acy jn y  w H oroszow ie, 
w pow . b o rszczo w sk im , zak a zu ją c  dalszego 
p rzy p ęd u  b y d ła  ro g a teg o  z R o ss ji do k ra ju  
p rzez  pow yżćj w spom niony  z a k ła d  pod karą  
w §  8  u staw y  z d n ia  29  czerw ca 1 8 6 8  roku  
u stanow ioną.

Targ zbożow y na Baranie i Kleparzu
d n ia  5 i 6 lu te g o :

Po p a ru  ba rd zo  s ła b y ch  i n aw et n ied o sz ły ch  
z pow odu św ią t ta rg a ch  zbożow ych  n a  B a ra  
n ie, w czora jszy  w y p ad ł b a rd zo  pom yśln ie , do ­
w óz zb o ża  w y n o sił p rzesz ło  p a rę  ty sięcy  kor- 
cy, chęć k u p n a  b y ła  ożyw iona, p szen ica , ży to , 
p roso  i g roch  u trzy m ały  się po cen ie  daw niej 
szć j; jęczm ień  p łacono  o 2 z łp . d ro żć j. Z ak u ­
pyw ano  w iele d la  p o b lizk ich  m łynów .

P łaco n o  za  p szen icę  czerw oną n a  2 5 0  fn t. 
po i. 4 9 — 5 6 , b ia łą  50  —  5 7 ;  ży to  n a  2 3 0  fn t 
3 5 — 4 0 ;  jęczm ień  p ięk n y  d la  k ru p n ik ó w  od 
33  —  3 6 , pośled n ie jszy  n a  2 0 2  fn t..  31  —  34- 
owies 1 3 8  ft. 1 5 — 1 8 ,; g roch  2 5 2  ft. 4 0 — 4 2  
proso  4.1 — 4 4  z łp .

T a rg  dz is ie jszy  n a  K le p a rz u , w sk u tek  po 
dn ies ien ia  się cen zb o ża  n a  ta rg ach  zag ran icz  
nych, p rz y b ra ł s ta lszą  te n d e n c ję , a  to  tćm  
w ięcej, że  w sk u te k  teg o  i w ięcśj p ru sk ich  
kupców  p rzy b y ło  n a  ta rg  d z is ie jszy , p rzez  co 
ruch  się ożyw ił, a chęć k u p n a  b y ła  w idocz 
n ie jsza , w sk u tek  czego cen a  p szen icy , jęcz  
m ienia i ow sa w n a jlep szy ch  g a tu n k ach  pod  
n io s ła  się. Z akupyw ano  dosyć  do P ru s , C zech 
W ęg ie r i G alicji.

P łaco n o  za  p szen icę  p o śle d n ią  n a  1 7 0  fn t 
od  1 1 .2 5  —  12 , czerw oną 1 2 .5 0  —  14 , b ia łą
4 2 . 7 5 ___1 4 .2 5 ;  ży to  w arszaw sk ie  n a  1 6 0  fn t,
9 .2 5  9 .7 5 , p o śled n ie jsze  8 .8 0  —  9 .1 5 ;  ję c z ­
m ień d la  k ru p n ik ó w  n a  1 4 0  fo t. 8 .2 5  8  8 0 ,
p o śledn i 7 .7 5  —  8 .2 5 ;  ow ies n a  1 0 0  fu t. od 
4 .5 0 — 4 . 7 5 ; k o n iczy n ę  czerw oną  na  1 8 0  fu t. 
4 2 — 4 5 , b ia łą  4 5  — 5 0 ;  g roch  n a  1 8 0  fn t. od 
9 50  —  1 0 ;  fasole  1 0 .5 0  — 11 z ła .

Ajencja banku galicyjsk iego  dla handlu 
i przem ysłu  w" O św ięc im ie:

K raków  5 lutego. —  N a  w czorajszym  ta rg u  
w O św ięcim ie by ło  w ołów  sz tu k  1 2 0 , p łacono  
za p a r ę 'o d  2 4 0  — 2 7 5  z ła ., co czyn i za  cen 
tn a r  m ięsa loco  W ie d eń  do 3 4  z ła .

D o  W ied n ia  d n ia  3 b . m. dostaw iono  w ołów 
2 8 0 8 . P o  raz  p ierw szy  sp rzed aw an o  n a  tym  
ta rg u  p o d łu g  now ego zap ro w ad zo n eg o  zw y 
cza ju , że  p o d a te k  m iejsk i w ynoszący  2 1  z ła . 
na  p a rze  w ołów , m a p łac ie  k u p u jący . T ym  
sposobem  ceny  b y ły  n as tęp u jące : za  g a lic y j­
skie cen t. m ięsa  3 0 ł / 2— 33  z ła .,  za  w ęgiersk ie  
cent. m ięsa  2 8 7 2 —  32  z ła ., p o z o sta ło  nie- 
sp rzed an y ch  około  5 0 0  s z tu k .3 N ierogacizny  
b y ło  w W ied n iu  sz tu k  2 0 8 7 , p łaco n o  za  1-y 
g a tu n ek  31 — 32  z ła .,  za  2 -gi g a tu n ek  2 8  do 
30  z ła . za  c en tn a r żyw ćj wagi.

się
tń ió j  w o jn y .

U regulow anie  to , jest  w g łów nych  z a ­
ry sach  skończone . Jed n o l i to ść  p raw o d aw ­
stwa m iędzy  pó łnocą  a po łudniem  o jczy­
zny  naszej zos ta ła  p rz e p ro w a d z o n ą  p r a ­
wie bez w y ją tku  we w szystk ich  p u n k ta ch ,  
k tó re  p rzed  za łożeniem  p ań s tw a ,  ja k o  
wspólne zw iązku  t r a k to w a n e  by ły .  W s p ó l ­
ne gospodars tw o  f inansowe zosta ło  u r z ą ­
dzone  na podstaw ie  k o n s ty tu c j i  a w y n a ­
g rodzen ia  k o sz  ów w ojennych ,  k tó re  ju ż  

p ły n ę ło  z u p e łn ie ,  używ a się pod ług  
ustaw , ja k ie  w ty m  celu  w ydane  zos tały .  
D aw n e  n iem ieck ie  k ra je ,  k tó re  w sk u te k  
wojen od  n iem ieckiego  pańs tw a  o d e rw a ­
no, po raz  p ierw szy  dziś, z łąc zo n e  z n im  
znow u n a  m ocy  p o k o ju  f rank fu rck iego ,  
za s tąp ione  widzim y p raw n ie  w śród  nasze ­
go g rona .  .

M iędzy p rze d ło że n iam i rzą d u  zna jdz ie ­
cie panow ie  p ro je k t  us taw y wojskowój, 
k tó ry  w nieco odm iennej fo rm ie  ju ż  zo ­
sta ł  p rzed łożony  o s ta tn iem u sejmowi nie 
mieckiem u. P ro je k t  ten  n ie ty lko  spe łn ia  
zapow iedź zaw ar tą  w kon s ty tu c j i  i zadość  
czyni w ym ogom  sw obodnego  rozw oju  woj­
skow ości n iem ieckió j :  ale je s t  on kon iecz­
n y m  w yp ływ em  tego o b ow iązku  każdej 
spo łecznośc i  b ron ien ia  swego te ry to r ju m

f  •    1 .  n i l  n m n o l n .

Gospodarstwo przemysł i handel.

cnacn w vfconanycn, p a u    Kasa W kładkowa Zak,ad"
m ianow any z o s ta ł  w sk u tek  z łożonego  św ietne- k red y to w eg o  ziem skiego w K ^ °  _

• „kró lew skim  budo-1  P o z o s ta ło ść  z  koncern g ru d n ia  1 8 7 3  r. wy.go państw ow ego egzam inu

Telegramy „Kraju“
Berlin 5 lu tego. R e ichstag  o tw arty  z o ­

s ta ł nas tępu jącą  p rzez  ks^ B ism a rk a  od ­
czy taną  m ow ą tronow ą : „bzanow ni pano 
wie! J e g o  ces. m ość rac zy ł  m ię  u p o w a­
żnić w swojćm  i pańs tw  zw iązkow ych  
im ien iu ,  pow itać  was n a  p o c z ą tk u  d ru ­
giego p er jo d u  p raw odaw czego .  S tosuję 
się tu  rów nież  do najw yższego ro zk azu  
cesarskiego, g d y  w yrażę  żywe ub o le w a­
nie m ego na j łaskaw szego  p a n a  z p o w o ­
du, że j .  c. m ości n iemożliwym je s t  je-, 
s z c z e ,  osobiście pow itać  sejm pań s tw a  
w now ym  jego  sk ładz ie .  P ra c e  p rze sz łe ­
go per jodu  p raw odaw czego  ty c zy ły  się 
p rzeważnie u reg u lo w a n ia  s to sunków , któ-

J t l l C L O U U O O i  ~  ---   -  o  '

sw obodnego  rozw oju  sw ych  sił u m y s ło ­
w ych  i ekonom icznych .  Rów nież pom oc  
wasza p o tr z e b n ą  będz ie  do uregu low an ia  
praw nego  s tanu  inw alidów  w ojskow ych, 
gdyż  do tyczące  u s taw y  o k a z a ły  się po o- 
statniój w ojnie wadliwemi.

K on s ty tu c y jn e  zdanie  r ac h u n k ó w  z w p ły ­
wów p ań s tw a  nie o d b y w a  się do tychczas  
w sposób  p raw id łow y .  D o ty c z ą c e  więc u- 
stawy zos taną  w am  przed łozoue .  R a c h u n ­
k i  z r .  1867— 1870 zo s tan ą  w am  p r z e d ­
łożone  w celu o trzy m an ia  w aszego abso-
lu torjum . , .

J u ż  przesz łego  ro k u  za jm ow ał  się se jm  
i r a d a  zw iązkow a p raw n ó m  stanow isk iem  
p rasy .  R z ą d y  zw iązkow e zas tanaw ia ły  się 
w tój m ierze n a d  wniosk iem  rz ą d u  p r u ­
sk iego ; rez u l ta t  ich u ch w a ł  zos tan ie  w am  
przedłożony; s ta ra  się on pogodzić  wol­
ność  p ra sy  ze  w zględam i n a  dobro  ogółp. 
N ow ella  do u s taw y  za robkow ój p rze d s ta ­
wi w am  p r o je k t  u tw orzen ia  sądów p o lu ­
b ow n y ch  w sp raw ac h  m iędzy  p ryncy-  
p a ła m i  a  ro b o tn ik a m i,  p rzy  k tó ry c h  o- 
bejdzie się bez  d ług ich  korow odów  p r a ­
wnych.

M a ona  ta k ż e  zapob iedz  n ie p o rz ąd k o m  
i szkodom  pub licznym  w y n ik ły m  z a g i­
tacji  m iędzy  ro b o tn ik a m i  i z n ie p ra w n e­
go zryw an ia  zaw ar tych  um ów.

Rezu lta ty  zesz ło roczne j adm inis tracji  
ska rbow ćj nie m og ły  w praw dzie  je szcze  
b y ć  zes taw ione; o tyle  je d n ak  już są z n a ­
ne, źe dają  pew ność znacznćj  nadw yżk i  
w pływ ów  n a d  w yda tkam i.

N asze ze w n ę trzn e  s to sunk i dają  r ę k o j ­
mię, że obce  p ań s tw a  t a k  j a k  m y p rag n ą  
także  zapew nić  św iatu  pokó j,  i  ̂ nie dac 
się sp row adzić  z d rogi poko jow ćj żadnym  
agi tac jom  s tronn iczym . P o w ta rz a ją c e  się 
z jazdy  m onarchów  i p rzy ja zn e  stosunki 
do m ocars tw ,  z k tó ry m i  nas  łą cz ą  t r a d y ­
cje h is to ryczne ,  d a ją  JC M osci pew ność, 
że pokój trw ać  będzie ,  co tu ta j  w ypow ie­
dzieć m am  najw yższe  upow ażn ien ie .

Londyn 5 lutego. Z  329 zna n y ch  już  
w yborów  w y pad ło  181 pom yśln ie  d la k o n ­
serw atystów  a ty lko  w 158 zwyciężyli  li­
bera ln i.  K onserw atyśc i  zyskali  42, liberal- 
ni 19 krzese ł .  W  Sheffield, W illenhall  i 
w wielu innych  m ie jscach  w y d arzy ły  się 
z&hurzenia p o rz ą d k u  publicznego .

Kursa. —  W ie d e ń  6  lu teg o  g o d z .2 .2 0 . 
A kcje k red y to w e  2 3 2 .— . — L o n d y n  . .—~
S reb ro  1 0 7 .— . —  D u k a t — .— . —  L o m b ard y  
1 5 9 . — . —  L o sy  z 1 8 6 4  r. 1 4 0 . — . —  A kcje  
fran k o -au str. 4 5 '.2 5 . —  N a p o lec n y  — . — . —  
A kcje  ko le i K a ro la  L u d w ik a  2 2 9 .5 0  A kcje  
ko lei lwow. cze rń . 1 4 2 . . - A k c j e  k o le i p ó łn ,
w schodniej 1 0 4 .— . —  A k cje  b a n k u  zw iązków .
2 2 .7 5 .__ O blig . in d em n . g a l. 7 7 .7 5 .—  A kcje
b a n k u  w ied. d la  o b ro tu  1 2 4 .5 0 .— A kcje  anglo- 
b an k u  1 5 4 .5 0 . — A kcje  k o le i rz ą d . 3 3 2 . —  . —  
K olei s iedm iogrodz . — . — . —  K o le i R udo lfa  
4 5 9 . __, —  T ram w ay  — . — .—  B a n k u  budow y
8 4 .5 0 . —  A k c je  k o lei w schodn ie j 4 9 .5 0 . - 
A kcje  b a n k u  anglo  w ęg. 3 5 .5 0 . —  A kcje  ko lei 
z jed n . 1 3 5 . — . —  L o sy  tu re c k ie  4 2 .5 0 . — L o sy  
prem j. węg. 8 2 .7 5 .— A k cje  k o le i bogum ińsk ić j 
4 4 1 . — , —  A kcje  ko le i ces. E lż b ie ty  2 1 2 .5 0 .—  
A kcje  ko le i p ó łn . z ach o d n . 1 9 3  — . —  A kcje  
fran co -h u n g a ria  3 4 .5 0 . —  O gólny  b a n k  a u s tr .
7 0 .5 0 . U sp o so b ien ie  g ie łd y :  m ocne.

W y d aw ca  i re d a k to r  o d p o w ied zia ln y : 
S ta n is ła w  G ra lichow sk i.



m e
Pewnie leczy

w chorobach płucnych, chudości, o- 
słabieniu c ia ła , sk rofu łach , niedo- 

j k rw istośei i t. •
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W Stęgły Kumys

- G ł ó w n y  s U a d  >6-
3VE. i» e » .l> I> © M -Ł » .e x x ia ., Wiedeń, tece Edwarda
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m y s s y tk o  k w a sk o w a ty , g d y  ty m c /.a se  w y ró b  te n  m a  p ie rw s z e ń s tw o  p rz e d  w sze l-
m y s s y t a  s ie  zg & D la  te g o  w y / o n *  c h u d o śc i, w  o s ła b ie n iu  ż o łą d k a
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FABIANA HOCHSTIUA

w  T C r a l Ł O W l e ,

pr z y  u l i cy  św.  l a n a ,
z a o p a t r z o n a  je s t  w

NAGROBKI

^\E0ETNej

PRACY t

z  p ia s k o w c a , m a r m u r u  lu b  g ra n i tu  w y k o ń c z o n e , w e d le  n a d e -
p o c z a w s z y  o d  z łr .  4 0  w . a .  P r z y jm u je  s ie  z a m ó w ie n ia  i  w e d le  n a  

s ła n y c h  ry s u n k ó w .

N a  ż a d a n ie ,  a b y  p o p rz e d n io  u d z ie lo n y m  b y ł  n a g ro b k o w y  ry sl™ * >  
ta k o w y  p r z e s y ła  s ie  z a  p r z e d p ła tą  z łr .  3 w . a .  k tó r a  s ię  o d tr ą c a  k tó r a  

z a  z a m ó w ie n ie m  n a g r o b k a  p rz y  w y p ła c ib  c e n y .Z,cl Oaiuw <y iw --——  o ‘

K o m i n K i  o z d o b n e ,  r> ły ty  S to ­
ł o w e  i  jposewizlŁi r ó ż n o to a r -  
w ń e  m a r m u r o w e  z łomów krajowych
i zagranicznych, oraz p o s a d z K i  ° s n l ° ‘ 
t r w a ł e  m o z a i K o w e , które po ułożeniu 

podobne s ą  do kobierca.
4871(1-12)

Ceny umiarkowane.
R o b o ty  p rz y  b u d o w la c h  w y k o n y w u je  s ię  p u n k tu a ln ie  i  o dpow iedn io - 
R o b o ty  I,1Zy;™“;;rbionemuV d o tą d  p u b l ic z n e m u  z a u f a n iu .
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Fabian Hochstim.
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20 medalami nagrody i na  ___

w y s t a w i ©  p o w s z e c h n e ]

medalem zasługi odznaczona
■ w v s ^ * *  * / w  ------------m edalem  zasługi odznaczona

f u r t k a  p r z e n o ś n y c h  l o d o w n i
W i e d e ń  Antoniego W i e b l i e i  &  wieden! H au p tstrasse  60,

c k .  n a d w o rn e g o  d o s ta  cy,^
 i. InHnuini

W i e d e ń  Antoniego vnvww « Wiedeń, H au p tstrasse  60,
Wiedeń, H aup tstrasse  60, c . k . n a d w o rn e g o  d o s ta w c y , . h dQ u t r z y m a n ia  w

u  . . i - i s - i ,  *•? i x j s r s ^ s s g s r z ^  .- i -g ;
c h ło d z ie  p o tr a w  i n a p o jo w , tu d z ie ż  j e s z  L , j w  do beczek n a  p iw o  i  w in o . i a k z e
do chłodzenia, ja k o  te ż  k ru s z c o w y c h  1 p i wew ty u rv o  wszelakicŁ wiDd.

d o s ta rc z a  s ię  ta m ż e  '>y 3 w szystk ich  krajów  S W ia ta ;  w y sy ła  s ię
Z a  d o b ro ć  w y ro b o w  rę c z y  wielki wywOZ

—  . - w  Krak0wTe
Główna ajencja na Galicję u Hermana Fr.tschawKrakowie.

m m

miasta Krakowa
znajdująca się naprzeciw jatek dominikańskich 
przy ulicy „Nowa Brama11 w domu pod L. 4bS

p rz y jm u je

wkładki na procent w stosunku 0 jo OCl S tS  rocznie 

z półroczną kapitalizacyą takowego,

udziela pożyczki
na hipoteki realności położonych w obrębie 

miasta Krakowa i na zastaw papierów publicznych
i

eskontuje weksle.
Dyrekcya.

4832(1-10)
Dyrekcya. % 

,# * X X X X * * K # X * * * j*
Pociąg

osobowv
Pociąg

n tięszan y
Pociąg

pospieszPociągi osobowe
n a

kolejach żelaznych.
przectpoł 

m.p ła c a  j ż ą d a ją
p ła c ą  |ż ąd a ją

K R A K Ó W ,  6 lu te g o .

5 ° /  O b lig a c je  in d e m n . g a l ic y js k ie  .
/o . w . „«cfownP. cralicviskie . .  •1 %  L i s ty  z a s ta w n e  g a lic y js k ie

L is ty  z a s ta w n e  g a l i c y j s k i e . . .
4 %  L i s ty  z a s ta w n e  p o ls k ie  s e r ja  I .  
4 $  L is ty  z a s ta w n e  p o ls k ie  s e i j a  I I  

Ł .is y  e o ls k ie  n o w eX %  L i s ty  z a s ta w n e  p o ls k ie  n o w e

fi o/ L iisty  z a s ta w n e  .........  » -  ,
1 %  L i s ty  z a s ta w n e  b a n k u  w o s c ia n . 

7® i r / i e m s k i e g o .

Listy liKwiuH- j j t -
L is ty  z a s ta w n e  b a n k u  lu p .  g a l. 

J  _ t« « V n  w ło ś c ia n .
6%  L iisty  zasw iw n ^   ---
U a lic .  z a k ła d u  k re d y t ,  ł i e iw la e g ą .  

5 i / , X  L is ty  z a s t .  3 6 - le tu ie  s re b re  
6 i  L is ty  z a s t. 3 6 - le tm e  b a n k n o t .  
/ “/  „  i  ! tn ie  „  .

A k c ie  k o l e i  w a r s z a w s k o - w ie d e ń s k ie j
g a lic .  K a ro la -L u d w ik a  . 

”  Iw o w s k o -c z e rn .- ja s k ie j .
. . -- OA rr 1 *n

uw.lhh Ul ;)AA
G a lie ,  b a n k u  liip o te c z . . „  -

L o s y  k rak o w sk ie  n a  2.0 z ła ............
p rem jow e w ęgierskie  

”  3 X  tu reck ie  400  franków  .
m iasta  S ta n is ła w o w a ............

S r e b r o  n o w e  au s trjack ie    ............
R u b le  p a p ie ro w e  ro s s y j s k ie ..........
T a l a r y  p r u s k i e .....................................
D u k a t  o b r ą c z k o w y .............................
2 0 - f r a n k ó w k a  ..........................

W I E D E Ń ,  5 lu te g o . 

R e n ta  a u s t r ja c k a  5 °/0 . .
ń h rz e  5®/ł\

p ra c a  jżątićiją 
/.ł.a .C -I ZłM. c

77 - - 79  -  -
71 75 73 75
79 — 81 —  4
93 25 94  75  5
92 25 93  75 5
91 50 93  25 R
77 7 5 79 25
83 75 86  25
91 50 9 4  50

=  = 88  50
128 — 232 -
140 — 144 —

. .  —  — ---------------

___  — -----  --
___ — 22  50
81 50 85 50
43  — 47 —
___  .— 20  —

106 50 108 50
155 - 156 75
168 — 170 —

5 32 5 44
8 Sr 9 13

. .  69 6<1| 69 75

. .  74  7 l |  74 80

L o s y :

ro k u  1839  c a łe  z a  100 z ta ...............
1839 6/5 -  100

1860 c a łe  „  500  z ła .
1860  lU „ 100 »

, 18(1-4 za  100 Kła...........
1 8 6 0 r  „ lO O z ł .m .k

 ........................   20 z ła .

318  — 1
!S0 —  
98  50  

104 —  
112 50 
140 
168 25  

20  50

A k c je  bankowe i kolejowe:

A n g lo -a u s tr j  a c k i e  z;l 1^ z ła '
B o d e n -C re d i t  a u s tr ja c .  . „  80  „
f r a n c o  a u s t r ja c k ie  . . . .  „  8 0  „

„ w eg i.e rsk ie  — . „  8 0  „

N a t i o p a l b a n k ................................AAA’ V,
U n io n b a n k ..........................   za  2 0 0  zła,
A re y k s ie e ia  A lb re c h ta  2 0 0  z ła .  .
D n i e s t r z a n ś k a  2 0 0  „ ,
E p eries -T am o w   2 0 0  „
F e r d in a n d  N o rd b a h n  1 0 0 0  z ł. m .k .  
G a l. K a r l  L u d w ig  . . .  2 1 0  z ła - s r ..  
K a s c h a u  O d e r b e r g . . .  2 0 0  z ł. m .k .
L w o w . C ze rń . J a s s y . .  2 0 0  „ -------
R u d o l f b a h n ....................... 2 0 0  ,  « . . .
S ta a ts b a h n  (5 0 0  f r . ) . .  9 0 0 .r i .  m . k  

I I  e m is ji .  . 20U  n 
S iid b a h ń  (L o m b a rd .) .  8 0 0  „
W ęg . g a l. I. L u p k . . .  2 0 0  „ si 

IT o rd o s tb ah n  . . .  2 0 0  „
1 O.st.huhn 1500 fr .) 200

321 
292  -■ 

99 —  
105 50 
113 50 
140 50 
169 — 

21  —

54  —  
117

45 
35 

980 
134  50' 

18 —

154 50 
118 -  

45  50 
36 

9 2 
135 
118 50

Listy zastaw ne:
Allg.oest.Bd.K r.los.. .  b% zła.sr.

„ 33 lat los . . .  b% . a .  • 
„ gm. 40 . . . .  i r

G alie. B a n k u  H y p   *>/“ w - a "  '
r Banku Włość. . .  n n • ■

Nationalbańk..................btfm.k. . .
.....................  w. a. .,n »

Obligi pierw szeństw a:
Arcyks. Albrechta . . . .  100 w. a. .

1 5 X  r  r
n „

017 
2 3 0  —  
141
141 50

5 X
5 X

205-2 
2 3 0  25 
142 — 
142 -

158 7 ó jl5 9  25 
332 332  5:

i
IfiO — !160 50 

88  50 89  50 
103 501107 — 

47 —1 48  —

D niestrzańskie.
G al. K a r .  L u d ................

„ II.  ...................
„ 1871 III...............

L w ó w .-C z e fn .-J a s s y :
„ 1 1 8 6 5 .............
„ I I 1867 ...........
„ III 1868 .........
„ IV  1872 ..............

W e g .-g a lic . Ł u p k ó w . . 5 X  
N o rd o s tb h . . .  30 0  i>% 
O s tb a l in . . . .  300  b %

b %  s r .  w . a. 
%  n n n 

n w r

W ARSZAW A, 3 lu te g o .

L is ty  z a s ta w n e  s e r j i  1 4 %
r 2 .  4 X  

k u p o n  u b ie g ły . . . . .
„ n o w e    ‘ ^

k u p o n  u b ie g ły ...........
„ likw idacy jne. . . .

k u p o n  u b ie g ły

Z ła . c. 1 Z ła . c.

96  — 96 25
86 50

* l z__ _
8 4  75 8 5 -2 5
92 50 ------
- -  - 95 -
— — .

79  75 8 0  25
36 25 36 50

106 75 107 25
103 50 104 —
101 50 101 75

76 - 76  50
88 50 -----
76 50 77  —
_ — —- —
74  51 75 —
72 75 73 25
65 51 66 —

R rs. k R sr. k .
94 25 94 55

. 93  61 93 85
, —  4S
. 92  8 93  15

— 5 — —
79 - 79 35

j _  6 8 | ---------

do  L w o w a  
z  K ra k o w a

(p rz y . 
(o d ch . 
(p rz y . 

" ■ "" (o d c h . 
(p rz y .

z R z e s z o w a  (0 dch.
(p r z y .  
(odch .

w ieczór

11.22
11.27

n. 1.18

j wieczór 
g. m.

z Krakowa (odch. 
do W ieliczki (przy.

z W ie l ic z k i  (odch . 
do  K ra k o w a  (p rz y . 

z e L w o w a  d o K rak o w a(o ,

z W ie d n ia  do K ra k .  (od . 
d to  p o c ią g  m iesz . 

W ie d n ia  do  K ra k .  (p rz .
d to  p o c ią g  m ię sz . 

; K ra k o w a  do W ie d . (od. 
d to  p o c ią g  m ięsz .

z K ra k o w a  d o W ie d . (p rz  
d to  p o c ią g  m ięsz. 

z K ra k .  d o  W a rs z a .  (od. 
z  K ra k . do  W ro c ła .  (od ,

11.28 

r. 10.30 

w. 8.30

w . 9.45 
11.13 

1.28 
1.34
4.10 
4.18

w . 6.39 
w . 6.54 

p rz .p o ł .  
11.30
12.10 

r a n o
r. 6.19 

6.54 
5. 5 

poc. mie. 
r. 8 
w. 8.30 
w . 9.26

r. 7.30

p o  p o ł.  
5.20

r.

r. 10.50 
10.25 

1.10
I.17
3.53 
4. &
6.54 
7. 8

w nocy
I I . —  
11.39

wieczór 
7.40 
8.15 

w. 5. 5

r. 5.46

w ie cz ó r 
7 .20 

r . 4 . '4  
p p . 3 .30  
r. 8 .—

p p . 4.45 
5.— 

r . 10.58
p. 1 •>.—  
p p . 3 .3 9  
, 10.10 

ra n o  
4. 3 

r. 4.18
r .  8 .—  
r. 5.46

R u c h  p o c ią g ó w  o d b y w a  s ię  n a  k o le i  K a ro la  L u ­
d w ik a  w e d łu g  z e g a ru  lw o w sk ., k tó ry  id z ie  o 16 m. 
p te m ó jT  ż a ś  n a  k o le i  p ó łn . F e r d y n a n d a  w e d łu g  
z e g a ru  p r a g s . , id ą c eg o  o 12  n i. p ó ź n ie j  o d  k i a -  
k o w sk ieg o .


